
W ychoflil we wtorek,czwsr- 
•ek l sobotę. Co sobotę ilota- 
®xony Jest arkusz Uoamai -  
ł« ś c i, pisma ku pożytkowi 
i zabawie. Prenumerata Ga
zety z Dodatkiem i Rozmai
tościami wynosi: na kwartał,
Ala odbierających w  samym HC98C7* O  fójL
f.wowie a zr. 48 kr., na «Jg» A K  J O k
PoezUmcle lwowskim 8 zr. J g r j j  ^  Y  T  * ■—
'*  kr., na wszelkich innych 
pocztamtach & zr. S6 Kr. mon. 
konw. Prenumerata półrocz
na wynosi dwa razy tyle co 
kwartalna.

Dodatek do Gazety lw o w 
skiej obejmuje doniesienia 
urzędowe i  prywatne. S5» 
umieszczenie w  Dodatku 
płaci się od wiersza w pół. 
kolumnie (drukiem garmont) 
za pierwszy raz 3 kr., a za 
każdy następujący raz tylko 
p o i  i j 2 kr..mon. konw. Za 
większe litery płaci się-w*, 
dle tego, ile na zwyczajny 
druk obrachowane miejsea 
zajmą. Redakcyja Gazety 
Lwowskiej przyjmuje tyika- 
frankowane liny..

S e t o o t a M ro* 0 7 . I S «  c z e r w c a  1 8 4 ® .

'• n H t n i n i o t i H l R i t f n ł k '

P rzegląd artytolów .
iści krajowe ;  Z  e L  w o w a : Wezwani e 

trzecie posiedzenie c. k. galic. Towarzy- 
«wa gospodarskiego. —  Wykaz wylosowanych 
Listów zastawnych, których termin upłynął. 
® W  i ó d n i a : Promocyje.

* iadotności zagraniczne: P o r t u g a l i j a :  1 o- 
"i* tani o szerzy się ciągle. —  Nowe ministe- 

. ^jrnn u stera rzado.
11 gl i j  a : Ludwik* Bonaparte w Londynie. —
~ Izba wyższa i bil zbozowy. •*" Lweslyja 
cę do cła od cukru. —  Dziennik Times o woj- 
n’ G między Stanami Zjednoczonemi i pań- 
*twem Mexykańskiem.

^ r a n c y j a :  Głos Thiersa w izbie deputowa
nych o polityce rządu i odpowiedź Guizota.—  
List Ludwika Bonapartego przed um knięciem  
* Ham. —  Proces Le Comta. —  Z  Afryki.

* a ó s t w o  P a p i e ż  k i e :  Skon Papieża. 
M**ól estwo P o l s k i e :  Pobyt Najjaśn. Paó- 

•twa w Warszawie.—  Książę Gorczaków mia
nowany wojennym 'Jenerał •> gubernatorem
Warszawskim.
“ a y j a :  Odezwa rządu do Żydów.
%adotności handlowe i przem ysłow e: Z D obro- 

D ^ i,a —  Z  Bochni.
0 atek nadzw yczajny : Doniesienie księgarni 
P- "lilikowskiego o obiciach papierowych.

WIADOMOŚCI KRAJOWE.
tv . —  Z e  L w o w a .  —

deieUl.a3°-czerwca o godzinie 10. z rana, odbę-
{•fc - S'?  t r z e c i e  ogólne zgromadzenie c.k .ga- 
ohu *■ le'-° '̂ott>arsystwa gospodarskieyo, w gma- 
noWn,In!en'a O s s o l i ń s k i c h 1, na.klóre się sza- 

j,c 1 glonków  Towarzystwa zaprasza.
We t ” 11161*1 c. k. galic. Towarzystwa gosp. 

Lwowie d n ia  27. m a ia  1846.
—   —  « « r r

W y k a '  . 
g a l i e y j s l i . i e l i  L i s t ó w  z a s t a w n y d i '  
wylosowawyeli, których tcroiSw

w y k lB S ł l ia  l e p t y n ^ ł ,  a które dotąd 
wykupione nie są :

Z  losowania na dnin 8. czerwca 184 4 : 
S©B*yi 1 1 1 .  Numera seryjalne 517 i 882. 
S e r y !  I V .  Numer seryjalny 457.
Seryif .  Numer seryjalny 976.

Z  losowania na dniu 9. grudnia 184 4 : 
S e r y !  B U .  Nr. ser. 159. 350. 1446 i 1660.. 
® C l*y I E W . Nr. ser. 296 i 660.
8 e i * y i  W . Nr. ser. 1254.

Z  losowania na dniu 9. czerwca 1845.:
§ e r y i  111. Nr. ser. 394. 661. 830. 1778.

1893 i 2047.
B e ry l EW. Nr. ser. 25 i 762'.
S e r y l  W .  Nr. ser. 570. 885. 1280. 1433.. 

1451 i 1647.
Dyrekcyja galicyjskiego stanowego Towarzy

stwa kredytowego , wzywa posiadaczy powyż
szych Listów zastawnych, aby się po spłatę 
tychże do kasy Towarzystwa niezwłocznie zgło
sili, ponieważ procentowanie ich-z-dniem przy
padłości ustaje, a dalsze mimoto wypłacone pro-- 
centa, w myśl 11, Statutów,, od kapitału po
trącone zostaną.

Z  Rady Dyrekcyi galicyjskiego stanowego 
, Towarzystwa kredytowego.

W e Lwowie dnia 6. czerwca 1846. (

•’>u.r —  z  W i e d n i a .  —  »
o JCIłMość raczył najwyzszem postanowieniem1 
z dnia 2. czerwca r. b., prezydenta Lwowskiego 
Sądu Szlacheckiego E a r o l a  d e  K r a u s e ,  
mianować najlaskawiej Wice-prezydontom naj
wyższego sądu sprawiedliwości.
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JCKMośd raczył najwyższym postanowieniem 
% dnia 18. kwietnia r. b., niepłatnego i nadlicz
bowego iliryjskiego gubernijalnego sekretarza, 

* hrabiego L u d w i k a  C a y r i a n i ,  mianować 
naj łaska wiej nadliczbowym i niepłatnym radzcą 
gubernijalnym przy gal.icyjskiem gnbernijum.

C. k. połączona nadworna kancelaryja nadała 
opróżnione w Galicyi cztdry posady komisarzy 
obwodowych drogiej klasy, obwodowym komi
sarzom trzeciej klasy: K a s p r o w i  L e ś n i  e- 
w i e ż o w i ,  K a r o l o w i  P r o k s c h ,  J a n o 
w i  M a y e r  i A u g u s t o w i  D a r g u n ,  
a opróżnionych ośm posad komisarzy obwodo
wych trzeciej klasy, nadliczbowemu komisa
rzowi obwodowemu: N a r c y z o w i  P a j ą c i -  
k o w s k i e m u ,  tudzież gubernijalnym konce- 
p istom : K a r o l o w i  Z m i n k o w s k i e m u ,  
K l a u d y j u s z o w i  J a s i ń s k i e m u ,  A n t o 
n i e m u  R o g ó j s k i e m u ,  J a n o w i  Ka f k a ,  
A n t o n i e m u  M r a v i n c s i c s ,  A d o l f o w i  
M a y e r s b e r g  i W i n c e n t e m u  C h y t r y  
T. F r e y s e l s f e l d .

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
P ortn galija.

Z  L i z b o n y  d n i a  20.  ma j a .  Powstanie 
w przeszłym miesiącu w prowincyi M i n h o  
wybuchłe, szerzy się ciągle, a szczególniej 
w prowincyjach od granicy hiszpańskiej. Cala 
prowincyjaTras-os-Montes rozwinęła chorągiew 
powstania : kraj z prawego brzegu rzeki Duero 
przebiegają liczne bandy, i korzystając z gór i 
wąwozów, trapią ciągle wojska przeciw i rn wy
syłane. Powstańcy pod dowództwem gerylasa 
M o n t o n e g r  o postąpili pod Oporto, i we
zwali to miasto do poddania się. —  -Rząd po
wołał wszystkich od r. 1837 od służby uwol
nionych żołnierzy, i każdemu z nich przyrzekł 
4800 Reis (13 zr. m . k.) gralyfikacyi.

Minfsteryjum pod prezydencyją pana Cost.a- 
- C a b r a l  usunęło się, a złożenie nowego gabi

netu poruczyła Królowa księciu P a l m e l l a .

W ielka Brytaitija i Irflamlyja.
Z  L o n d y n u  d n i a  2.  c z e r wc a .  L u d w i k  

B o n a p a r t e ,  który umknął z zamku H a m ,  
stanął dnia 27. maja wieczorem w L o n d y- 
n i‘e ; zamierza on zabawić tam niedługo, i wy
biera się w drogę do F l o r e n c y i ,  do swego 
chorobą złożonego ojca.

Arystokracyja angielska nie okazała przy żadnej 
sposobności tyle rozsądku, patryjotyzmn i wy
mowy w swoich obradach, ile w rozprawach 
pad bilem zbożowvm, który dnia 29. rano , gdy

już słońce powróciło do ohradnej sali , więk" 
szością 47 głosów przyjętym został. Ze str.o* 
ny przeciwników tego bilu mówił lord S t a n -  
1 ej  przy rozpoczęciu rozprawy, z taka siłą * 
energiją, jakie w angielskim parlamencie rzad
ko kiedy się pojawiają, a nawet oklaski jego 
przeciwników wywołały. Atoli wolałby był usł»' 
żyć lepszej sprawie. Przekonanie angielskiego 
narodu oświadcza się w tym razie stanowczo z® 
wolnością handlu, jak niegdyś Za wolnością reli* 
gii i wolną konstytucyją. Choćby nawet arysto
kracyja angielska dla interesu swojego jakowy 
błąd na ziemi angielskiej pielęgnowała, to prze
cież ta sama arystokracyja ma dostateczną odwagf 
i chęć do wytępienia tego błędu; a chociaż w da* 
wniejszych okolicznościach izba lordów ustą* 
piła natarczywości ludu, przecież przychyla* 
jąc się do życzeń kraju, nie straciła w tej spra
wie nic a nic na swej godności. Większość 
na korzyść bilu w wydziale, będzie wynosić 
niemal 12 głosów. Po zebraniu się izby dn*a
3. czerwca, nastąpi zapewne tylko bardzo mai® 
zwłoka, a około lOgo będzie bil zamieniony 
w obowiązującą ustawę. —  Tymczasem z każ
dym dniem stanowisko rządu staje się krytyc*' 
niejszem. Powszechnie wiadomo, że między
przewodniczącymi członkami gabinetu a panel°  
G l a d s t o n e  i G o u l b u r n  zachodzi zupeło8 
niezgoda co do zdania względem cła od cu* 
kru. System ceł dyferencyjalnych, który pa°  
G l a d s t o n e  wynalazł i w praktykę wproW8' 
d ził, poniósł zupełną klęskę. Dochód spa , 
o 2 milijonów funtów sir. Plantator w In"]^ 
jach zachodnich doznaje teraz mniejszej oĈ r|fl 
ny; cena cukru, zamiast co spaść miała, p°®* , 
w górę, a konsument zamiast pożytku, pon* 
szkodę. Jeżeliby Sir R o b .  P e e l  chciał je*2®*1liti O'bronić tego nieszczęsnego i niedorzecznego DI* 
kructwa, tedy zaszkodziłby swej własnej s 
w ie, i poniósłby w izbie niższej haniebną ** “ 
skę. W  tej sprawie dwie tylko pozostają °* ^  
teczności: Sir R o b e r t  P e e l  musi albo P
nom G l a d s t o n e  i G o u l b u r n  pozwolić**' 
stąpić z gabinetu , co nie byłoby wielką str ‘  
albo całej swojej administracyi musi kres y 
łożyć. Śród tych wszystkich okoliczności 
stem tego zdania (tak pisze korespondent i 
Ąllg.Zeitung), ze  on do tego ostatniego ^ ^-e_ 
się nakłoni, a zatem, że teraźniejszy rZ. 
długo potrwa. ^  tę

Gazety angielskie podają jako niezawo ^ó^»
wiadomość, że Król i Królowa Fran 
w przeciągu tego lata odwidzą Brólowf 
toryję. _ ' maj8

Sir R o b e r t  P e e l  odjechał dnia r^cjó^ • 
z Londynu, dla odwidzenia podczas



—  379 —

w *ieIone światki Lady P e e l  i swojej familii, 
wiejskiej majętności Draylon Mauor w Staf- 

rordshire. Jest on za kilka dni spodziewany 
w Londynie.

Dzieńnik Times robi następujące uwagi, co 
°  Wojny miedzy Stanami Zjednoczonemi Ame- 

ryhi północnej a Państwem. Mexykańakiem: 
•Kegularne wojsko Unii ma być niezwłocznie 
°® do 15,000 żołnierza pomnożone to jest 
w dwójnasób tej siły , jaka jest teraz. Prócz 

chcą Btawić w pole 50,000 ochotnika,
* rz?d , jak się dowiadujemy, upoważniony jest 
Wybudować 16 okrętów linijowych, 40 fregat
* °dpowiedną liczbę mniejszych okrętów, ró
wnież ma on postarać się o obronę wybrzeża 
^^rskiego. Takie przygotowania znamionują

awe przed innemi jeszcze a nietylko przed 
*atnemi masykauskiemi siłami zbrojnemi ; 
atoli waga, którąby do amerykańskich posta- 
*ł°Wień uzbrajania się przywiązywać można, 
**nniejsza sie t e m, że dotąd nie postarano się 
? Seansowe środki, do wykonania tych uzbrot- 
Jen potrzebne. Owe 10 milijonów dołarów , 
na które kongres przyzwolił, i które są całą 
u'et«al gotowizną skarbu amerykańskiego, będą 
j  .rótce wyczerpane ; 100 milijonów trzeba bę- 

A,e zebrać i wydać , aby z dostateczną armiją 
#naerykańską módz wyruszyć w pole lub z flotą 
W}płynąć na m orze; a uorganizowanie takich 
' *fir°jnych , jakie kongres teraz zamierza, nie 

tnoze być dziełem kilku miesięcy, lecz kilku lat.
ymczasem trudności prowadzenia wojny na 

granicy południowej nie należą do zwyczaj- 
nyeh . Artnija musi działać w dalekiej odle- 
s^osci od swej podstawy operacyjnej; kraj

*urn miejscu nie ma mieszkańców , gościn- 
w i dowozów; wszelkie potrzeby dla wojska 
ttszą być prowadzone z doliny Misisipi przez

I j * dziką okolicę, w której łupieżui
yj a“ *°o tttog? transporta odcinać. Pora roku 

j  ,e wieze dozwoli wykonywać bezzwłocznie 
’,a ®nia arm ii, która od upałów w tej szero- 

zwyczajnych, żadnej nie znajdzie ochrony.
J?8t _Przeto rzeczą wcale niepodobną, że 

nim^ 8nle ' zniosą korpus Tajlora, za-
*tna ł.en^e ^ostanie^posiłki, a następnie, we- 
bański'” WoJQy zaczepnej w państwie Te-
^ eża  k*11 ^ rałvd a , że takie powodzenie ich
D6°go y lylko przemijające, i przeważ-
tr* y < C r yr cieIa aż do wściekłości rozją- 
° ' e ®a i M exykanie chociaż niesilni,
nionym sfDaa*e ^ez firoll'> a ta- przy niezasło- 
dlu ; _ an*e północno - amerykańskiego han-
ûdniowv*yh8^°^eCZ,lyC^ stosuekaeh państw po- 

>C ’ rnogłaby stać się straszną.®

F iancyja.
Z  Pa r y ż a  d. 3.  c z e r w c a .  Na posiedze

niu i z b y  d e p u t o w a n y c h  dnia 27. maja 
rozpoczęły się. jakeśmy już donosili, obrady nad 
budżetem spraw wewnętrznych. Jestto bojo- 
wisko, na które opozycyja przeniosła swoją głó
wną walkę przeciw ministeryjum; jest ono naj
stosowniejsze, szczególniej pod względem wy
borów, ponieważ kierunek niemi wychodzi naj- 
szczególniej od ministeryjum spraw wewnętrz
nych. O d i l o n  B a r r o t  zapowiedział propo- 
zycyję zmiany do tego budżetu. Foczem po
wstał pan T h  i er  s dla wspierania go; jednak
że będąc pewien swej klęski, nie zamyślił wy
woływać głosowania, ani też podburzać umy
słów , lecz chciał tylko wszystkim bezstron
nym i rozsądnym mężom powody swojej opo- 
zycyi przedłożyć. W  tym zamiarze zebrał ra
zem wszystkie pod względem wewnętrznej i 
zewnętrznej polityki zarzuty, które opozycyja 
ministeryjum czynić zwykła , a przedewszy- 
slkiem to , że ministeryjum do reakcyi zmie
rza. Głównym celem ministeryjum jest, utrzy
mać się pr^y sterze rządu, ztąd pochodzi zu
pełna jego bezczynność, przedewszystkićm co 
się tyczy zagranicy: i tak,  w Hiszpanii nie 
dano liberalnej sprawie pomocy, Belgii dozwo
lono Luxernburg utracić, a z Ankony ustąpio
no ; później, po silnem na pozór wystąpieniu 
w Australii, zaparto się D u p e t i t - T h o u a r a ;  
w angielsko - północno - amerykańskiej spornej 
hwestyi , obstawano za Angliją przeciw Stanom 
Zjednoczonym, tym dawnym sprzymierzeńcom 
FraDcyi; w Syryi i na Libanie nie zważa tam
tejszy rząd bynajmniej na wdawanie się Fran- 
cyi za współwyznawcami; w Grecyi dobre jej 
zamiary bywają udaremnione. Podobnież i w 
Hiszpanii stara się ministeryjum udawać, że 
tam jakowy wpływ wywiera, a w rzeczy samej 
nie wywiera żadnego. Ministeryum żąda po
koju : jakoż pokój jest wiełkiem błogosławień
stwem, atoli w czasie wypadku z F r i t c h a r -  
d e m była Francyja bliższą wojny , niż kiedy
kolwiek od lat piętnastu. W  samej Francyi 
przeszedł nie jeden od opozycyi do rządu ; 
władza ma wielką silę przyciągającą. Skutek 
tego jest taki, iż rząd, który przedlńm poprze
stawał na odpieraniu partyj, teraz w sposób 
zaczepny przystępuje do dzieła (zmierzanie do 
usiłowania pisma Journal des D ebats , które 
moralną winę w zamachu L e  C o m t a  na ży
cie Króla , panu T h i e r s o w i  przypisuje). 
Dzienniki opozycyjne stały się umiarkowańsze- 
mi, a dzieńniki rządu natarczy wszemi,$ rząd jest 
widocznie na drodze reakcyi; odłącza się od par- 
ty i narodowej, a zbliża do legitymistycznej i
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religijnej; to okazało się najszczególniej w 
koncesyjach w kwestyi o nauce publicznej. Ma
rynarce daje rząd podupaść, armija nie jest 
należycie uorganizowaną, us*awy dotyczące re- 
krutacyj nie sa dostateczne ; a konnicy zbywa 
bardzo na koniach. Nareszcie finansy obcią
żone są przykremi pożyczkami. Pan T h i e r s  
zakończył swą mowę anegdotą o Królu F r y 
d e r y k u  I I . ,  który Szlązk zdobył, podczas gdy 
jego ojciec ku zagranicy był tak dalece boja- 
źliwym, że się nawet przez biskupa Leodyjskie- 
go dał zastraszyć; atoli F r y d er yk powiedział: 
»Prawda, zdobyłem ja Szlązk, ale mój ojciec 
dał mi armiję i skarb , któremi Szlązk zdoby
łem , « *Tak,« i ja mówię: szahończył T h i e r s "  
*że niezważałbym na obrazę ze strony biskupa 
Łeodyjskiego, gdybyście Francy! dali to wojsko, 
ten skarb, które Szlązk zdobyły." —  Na mowę pa- 
n a T h i  e r s a  —  względem której dzieńnik Na
tional m ów i, ze byłoby wszystko dobrze, gdy
by tylko ten sam system co teraz, nie był pa
nował! w tedy, gdy pan T h i e r s  był mini
strem —  odpowiedział na pojedzeniu i z b y  
d e p u t o w a n y c h  dnia 28go maja pan G u i -  
s o t .  Nadmienił on , ze wielkość lipcowego 
rządu zależała od samego początku na tem, iż 
takowy w dzień po wielkiej rewolucyi był spra
wiedliwym i umiarkowanym. Przechodząc do 
polityki zagranicznej , wezwał samego pana 
T h i e r s  a za -świadka względem tego, że roz
wiązanie kwestyi dotyczącej przetrząsania okrę
tów, za bardzo pomyślny wypadek uważać na- 
jleży. Co do Hiszpanii ubolewa pan T h i e r s ,  
że Francyja w roku 1838 nie wdała się w tam
tejszą sprawę. W  Iliszpauii nie podziela nikt 
tego ubolewania: Hiszpanij; sama się uratowała. 
Na Wschodzie , w Belgii i Ameryce uzyskał 
rząd swojem postępowaniem liczne, pomyślne 
akutki. W  głębi kraju od pięciu lat uorgani- 
zowała się, wzmocniła i pomnożyła większość. 
Opozycyja uczuła to tak dobrze , że wszystkie 
jej odcienia połączyły się , i pana T h  i e r s a  
za naczelnika przyjęły , do czego on im ze 
wszech miar szczęścia życzy; nie stali się oni 
przezto wprawdzie zdolnymi do rządzenia, aie 
niejedność ich, uiedolężność i wewnętrzne roz
przężenie zostały usunięte. Pan L e  D r u- 
H o l l i n  ( z  ostatecznej lewej strony): »Pan 
T h i e r s  nie jest naczelnikiem opozycyi." Pan 
G u i z o t  odpowiada: pozostawiam to zdanie
WPanom ; co do mnie, jam  sądził, żeście \YPa
nowie z wymienionym postępem dalej zaszli. 
Głównym zarzutem opozycyi przeciw wewnętrz
nej polityce gabinetu jest przednjność (Corrup- 
tion.J Ale konstytucyjne urządzenia państwa cią* 
gną się przez cały jego ży wot;wybory rozstrzygają

dla rady gminy , dia rady jeneralnej i dla izh; 
wszędzie jest jawna walka. Lecz wypadek jes 
ten,  iż większość należy do rządu, iż kraj 
z niczera odprawia JchMościów opozycyjnych- 
Oni też znto mszczą się,  obwiniając, że kr*j 
jest przekupiony. Co za obraza dla kraju, dl® 
konstytucyi 1 Może mówią także, iż kraj spi» 
że jest obojętny ; niech tylko oni przyjdą ra» 
do steru rządu, niezawodnie będzie wtedy kraj 
niespokojny i czynny. Pan T h i e r s  uskarża 
się na zaczepki dzieńuiltów miuisteryjalnycb* 
Miły Boże, wszak na mnie tak dobrze, jak i 
na niego powstają codiieńnie i w wielkiej licz
bie dzienniki,  ale nigdy nie myślałem uska
rżać się na to. Pan T h i e r s  powiedział, z® 
dzieńniki opozycyjne stały się umiarkowaósze- 
m i; cieszy mię to , ale ja sądzę, ze im p °" 
zostaje jeszcze wiele na tej drodze do czynie
nia. Opozycyja posuwa się jeszcze dalej , P‘a 
przeciw gazecie i ministrowi. Ona pyta: Cze
muż nie mówiliście tego w roku 1830? vTak 
się zapytał niegdyś także jenerał L a f a y e t t e .  
Ja odpowiedziałem już podówczas: iż nikt W® 
Francy! nie może utrzymywać, że dał koronę- 
Lud włożył koronę na głowę Króla, i to był® 
szczęściem dla Francyi, która już na kra? 
wędzi anarchii była. Wszelkie dobro po
chodzi od korony, wszelkie też dobro na n>? 
znowu spaść musi. Jestto powinnością rządu* 
wszelkie dobro, które się dzieje, do koroPj 
odnosić. Byli konstytucyjni ministrowie , któ
rzy dla zrobienia się wielkimi, między lude|P 
i koroną stawali. Taki postępek nie mP,e 
przypada do sm akn, ani też mam prawo 
tego. Ja mam sobie za powinność, nic Ą1® 
znaczyć w obec korony ; a jeżeli kiedy paiP'5^ 
ojczyzny przyzna mi jaką zasługę, sądzę* 1 _ 
dosyć na tńm będzie.

Izba d e p u t o w a n y c h  po głosowania 
budżet dla miuisteryjum s p r a w  wewnętrzny®p ’ 
zajmuje się teraz budżetem dla ministra haP 
dlu i rolnictwa.

Lekarz i współwięzień L u d w i k a  
p a r t e g o ,  Dr.  C o n n e a u ,  jeden tylko, j* 
ry wraz z Theninem pokojowcem L u d  w' 
B o n a p a r t e g o  wiedział o ułożonym P 
ucieczki, został dnia 25. maja wieczór 
wadzony do miejskiego więzienia W 
zkąd ma być do Peronne odwieziony.

Dzieńnik Progres du P  a s - d e - Calais 
następujący wyciąg z listu, który Książ? j  
dwi l t  B o n a p a r t e  kilkoma dniami P j a|*- 
swem umknięciem, napisał do głównego 
tora tegoż dzieńnika: »Sześcioletne zaa] ^ o j0 
w którem mnie trzymano, osłabiło baro* j
siły fizyczne, a chociaż moje przekon3
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idanie zawsze jest jednakowe, jednakże od
waga moja czuje skutki tego uwięzienia. Ja 
nie widzę dJa siebie żadnego innego środka 
jak tylko hańbę lub śmierć. Gdy będę zran
io n ym  zrobić wybór, tedy nie będzie on wat* 
pHwy. J}la zamknięcia powiek mojemn sędzi
wemu 0j cu ( zniósłbym wszystko, wyjąwszy 
Jylko hańbę; jakoż wolę zrzec się ojcowskiego 
^egosławieńslwa, zdrowia i życia, niż upo
korzyć się przed rządem, który nie umie być 
szlachetnym dla tego, że Bię lękać nie po
przestaje. Ja widzę, że we Francyi bezpo
średnio nic nie można przywieść do skutku, 
cf j li  raczej , że to , co można przywieść do 
skutku, jest tak m a łe , tak nikczem ne, że 
BaWet niegodne jest naszego entuzyjazmu. —  

°Wieui tak, jak G e o r g e  S*and w liście, który 
*a Pośrednictwem WPana do mnie pisała: »To 
®aaczy , chcieć ugasić pragnienie dwu milijo- 
®°tn ludzi, a nie mieć dla nich tylko tyle 
f ody « ile w dwóch dłoniach zmieścić sio mo- 
®e** W  taki sposób zajmować się tćm , co jest 
m°*ebne, znaczy pracować nad bardzo małym  
*®tniaretn; a zajmować się rzeczą, która nie 
*®°ze być przywiedzioną do skutku, znaczy 
P^Wie głupstwo popełniać. Zachowajmy tym- 
c*aaem w sobie , kochany D . , święty ogień , i 
° c*ekujmy lepszej przyszłości.*
^ Proces L e  C o m t a  miał się dnia czwartego 

m . rozpocząć; ponieważ obwiniony oświad- 
c* y ł» że nie znft żadnego adwokata, któryby 
gu, rnógl bronić, przeto sąd sprawiedliwości 
planował przełożonego stanu adwokatów, pana 

- e / g i e r  jego obrońcą, 
gadzające s ię  z sobą doniesienia z  Tlem ze- 
i z Oranu przyniosły dnia 23. maja do 

d'g>ern smutną wiadomość, że A b d - e l - B a -  
r^K  W8:Łystkim francuzkim jeńcom, któ-
( j C. hyło przeszło 3 0 0 , głowy poucinać, i 
że °  wrŁehę Maluję powrzucać. Słychać, 
tz . . "  luh 8 jeńców nszło tej okropnej

. Uc,ec*ką. Znaleźli oni przytułek u płe- 
piłoD'a ^ eni Senasem. Od tego czasu nastą- 
fuał rozwiązanie D eiry , a Emir co
co z w głąb ku zachodowi i daleko od fran- 
W J, . Sranicy. Wypadek ten wydarzył się 
PodM ^ r  t^ ie8'^Ca kwietnia. Dnia 15go maja 
łuja “Pjj jenerał C a v a i g n a c  ku rzeczce Ma- 
Prancn a za^raB' a jeżeli można tych kilko 
"W yr,* ^  ’ którzy uszli powyższej rzezi. 

^ a ż a ć ^ T  W gdrach W  a r e n z e n i s  należy 
dem irf.a °dczoną, czego dostatecznym dowo- 
gieru. u P °Y rót. marszałka B n g e a u d  do Al- 

a,-dzo -jj,3! y w*e stawili w tych górach tylko 
utarczek ° u °P^r francuzkim kolnmnom; kilka 

> które zaszły, nie wiele znaczyły.

Zewsząd nadsyłały różne plemiona depntowa- 
nych z prośbą o laskę. T a k  w i ę c  p o w s t a 
n i e  A r a b ó w  w r o k u  1 8 4 5  m o ż n a  z a  
z u p e ł n i e  p r z y t ł u m i o n e  u w a ż a ć .  
Nie trwało ono w ogóle tak długo, jak po
wstanie w roku 1 8 3 9 , ale było gwałtowniejsze 
i niebezpieczniejsze.

Fiitktno JPaptezMe.
Z  R z y m u  d n i a  1.  c z e r w c a .  JegoŚwią* 

to  b 1 i w o ś ć Papież G r z e g o r z  X V I . , ze- 
■ szedł z *lego świata dnia dzisiejszego o godzi- 

nio pół do dziesiątej przed południem. Ojciec 
Święty chorował tylko dni kilka, a prędka Jego 
śmierć nastąpiła podobno z przeniesienia sbę 
róży na szlachetniejsze części piersi.

Jak wielką stratę poniósł Kościół i Państwo 
przez skon G r z e g o r z a  X V I. , niemasz po
trzeby wspominać. Q0est. Beub.J

HLffólestwo jPoIsiiie.
Z  W a r s z a w y  d. 5. c z e r w c a .  O wjeź- 

dzie Najjaśn. Cesarzowej i Królowej na dnia 
2. b. m. do Warszawy i o pobycie Najjaśn, 
Państwa, donoszą tamtejsze pism a: Lud na
pełniał miejsca, któremi Najjaśn. Pani od ro
gatek do pałacu Łazienkowskiego jechała; przy 
samym zaś pałacu oczekiwał JO. Książę W  a r- 
i t a w a k i  Namiestnik Królestwa , wraz z wyż
szymi urzędnikami cywilnymi i jenerałami; —  
obywatele otaczali pałac. C e s a r z o w a  Jej- 
Mość i W . Księżniczka O ł g a  wysiadły u pod
woi kościoła Łazienkowskiego, gdzie ich po
witał Arcybiskup Warszawski i Nowogieorgiew- 
ski, otoczony wyższem duchowieństwem. Ocze
kiwały na dostojnych Podróżnych Damy hono
rowe ozdobione portretami : JO. Księżna W a r 
s z a w s k a ,  hrabina z hrabiów Grabowskich 
S o b o l e w s k a ,  hrabina z książąt Lubomir
skich R z e w u s k a ,  tudzież Panny honorowe. 
Wspomniony Arcybiskup m iał przemowę, ft 
po skończonych modłach , Najjśn. F a ń s tw o 
i W . Księżniczka O ł g a w towarzystwie dostoj
nych osób przeszły do pałacn Łazienkowskie
go, a następnie do swoich apartamentów. Naj
jaśn. Pani raczyła z balkonu powitać najłaska- 
wiej Warszawian, napełniających taras pałaco
wy. JKMość Książę Pruski W i l h e l m ,  brat 
Najjaśn. Cesarzowej, który Jej z Pr a g i  towa
rzyszył, mieszka także w pałacu Łazienkow
skim. Wieczorem dnia 2g o , 3go i 4go b. m . 
zajaśniała Warszawa rzęsistą iluminacyją. Dnia
4. b. m. wieczorem znajdowali się wszyscy 
Najjaśn, Państwo na widowisku w teatrze Po
marańczami : przedstawiono kom edyję: Dwa  
pojedynki i balet Robert i Berlram , zakończo-



oy ulubionemi tańcami , Węgierskim i Mazu
rem. Ostatnia zmiana dekoracyj ukazała wi
dok rozkosznych okolic Neapolu.

Ukazem Cesarskim z d, 28. m aja, jenerał 
artyleryi, szef sztabu głównego armii czynnej, 
jenerał-adjutant książę G o r c z a k o w  miano
wany został Warszawskim wojennym Jenerał- 
Gubernatorem, z poleceniem, aby w razie nie
obecności Księcia Namiestnika, obejmował za- 
rzad cywilny Królestwa. Tenże książę Gorcza- 
Łów ma stosownie do ukazu cesarskiego, zasia
dać w ogólnem zebraniu Warszawskich depar
tamentów rządzącego senatu, być członkiem  
Rady administracyjnej Królestwa, z prawem 
przewodniczenia w tejże Kadzie, niemniej w 
ogólnem zebrania warszawskich departamen
tów rządzącego senatu, w razie nieobecności 
w Królestwie Namiestnika.

ISosyja.
Z P e t e r s b u r g a  d n i a  28.  m a j a .  Rząd 

wydał do Żydów w Cesarstwie osiadłych, ode
zwę, umieszczoną w urzędowej Gazecie W ileń
skiej. W  tej ^odezwie wyłuszcza on środki 
przedsięwzięte do uporządkowania stanu tej 
klasy mieszkańców, i zarazem wzywa ich, aby 
do 1. stycznia 1850 do jednej z następujących 
kategoryi przystąpili : l )  Do jednej z trzech 
giełd kupieckich, 2) do mieszczaństwa klóre- 
gobadź miasta lub miasteczka z nabyciem po
siadłości gruntowej , 3) do jakiego cechu rze
mieślników , złożywszy wprzód dostateczny do
wód posiadania tego rzemiosła, 4) do klasy 
rolniczej, albo na własnym grancie, alboteż 
na gruntach gmin, szlacheckich lub koronnych, 
w klórymto-razie otrzymają na pierwsze osie
dlenie się zapomogę pieniężną, uwolnieni będą 
na lat 10 od podatków, a na lat 25 od powin
ności wojskowej , i darowane im będą wszel
kie dotychczasowe zaległości podatkowe. Wszy
scy Żydzi, którzy po upływie tego czasu nie 
przyłączą się do jednej z tych kategoryj. jeźli 
nie mają stopni akademicznych lub do oby
watelstwa honorowego nie należą, i jako tacy, 
wyłącznych nie używają przywilejów, wzięci 
zostana do osobnej kategoryi i ulegną wszy
stkim środkom przymusowym, jakie tylko rząd 
uzna za potrzebne. —  W  tejże odezwie wyra
żono, iż urządzenie to jest w tym celu wyda
ne , aby uczynić sprawiedliwą różnicę między

tymi Izraelitami, którzy udowodnili, ze chcą, 
być użytecznymi członkami społeczeństwa, * 
tymi, którzy jeszcze nie mają oznaczonego **' 
trudnienia i porządnego stałego osiedlenia* —“ 
W  końcu tej odezwy wyrażono, iż tym sposo
bem z pomiędzy podanych im  środków maj} 
oni do wyboru, albo prawną i zapewnioną 
egzystencyję, albo też przykre skutki , które 
przez uporczywe oddawanie się złemu sposo
bowi życia, nieochybnie ich czekają.

WIADOMOŚCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE-
(  z  korttpondcneyi prywatnej).

Z  Bochni dnia ®go czerwca. Zimna i ostre 
wiatry od dwóch tygodni trwające, zaszkodziły 
po części oziminom i jarym zasiewom, a naj
bardziej zrzedniały pszenice jare; także i siana 
bardzo mało porosły; jeżeli ciepła nie nastą
pią,  to sianokosy spóźnią się u nas. Mim® 
szczupłych dowozów na targi, nie widać jednak 
braku, i ceny są coraz niższe : na naszym ostat
nim targu płacouo za korzec pszenicy p ięk D e j 
8 z r ., żyta 7 zr. 12 k r., jęczmienia 5 zr. 24 
kr., owsa 2 zr. 48 k r ., grochn 8 zr., krup 
hreczanych grubych 7 zr. 12 kr. mon. koo- 
Cetnar siana 1 z r ., słomy 30 k r., słomy M ° ' 
ciatej 40 kr. m . k. —-  Okowitej szczupłe 
zapasy: za garniec 30stopniowej okowitej z any
żem  przepuszczonej płacą po 1 zr. 6 k. m. k-

Z  Dobromila dnia Tgo czerwca. Nadzieję 
chlejszych w tym roku zbiorów, zniweczyły 
nam zimna majowe: posiewy ozime zrzedm® 
ły , i niewiedzieć kiedy przyjdą do kwitnień’8' 
Jarzyny, ziemniaki, ledwieże w zejszły, f f Je 
dnej prawie mierze od kilku tygodni stoj ? ' lfc 
Do niepamiętnego zimna, tamującego wszemS 
roślinność, mamy tu jeszcze straszną susz w r° 
Wszystko wygląda słońca, ciepła i Iekkjełf  ̂
deszczu. —  Drożyzna wzmaga się u nas z-*1 
dym targiem : korzec pszenicy stoi na /
36 k r ., żyta 6 zr. 24 kr., jęczmienia 4 *r- 
kr., ziemniaków (przebiorków od s a d z e n i a  p 
zostałych) 2 zr. m . k. Bydło r o g a t e  a  l ^ ^ y -  
gólniej krowy bardzo teraz staniały; wsę1 
zbywa się ich zaco bądź , dla z a k u p i e n i ®  
kującej żywności.

(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Ner 21. Rozmaitości.)
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